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						1)
						 Małego Abramka wywalili ze szkoły - żydowskiej oczywiście - za brak postępów w nauce i 
					
				

				
					
						nieposłuszeństwo. Przenieśli do go innej szkoły - też żydowskiej. Po kilku miesiącach i z tej 
					
				

				
					
						wyleciał z tych samych powodów. Do kolejnej - to samo. Po jakimś czasie w mieście nie zostało ani 
					
				

				
					
						jednej żydowskiej szkoły, w której by już Abramka nie znali, został więc umieszczony w 
					
				

				
					
						katolickiej.
					
				

				
					
						Po tygodniu dyrektor szkoły wzywa tatę Abramka i oznajmia mu, jakim wspaniałym chłopcem jest 
					
				

				
					
						Abramek - grzecznym, bystrym i w ogóle najlepszym uczniem w szkole.
					
				

				
					
						Tata po powrocie do domu pyta zbaraniały Abramka:
					
				

				
					
						- Abramek, co się z tobą stało? Mówią mi, że jesteś najlepszym uczniem, nie chuliganisz, no wzór 
					
				

				
					
						cnót. CO ONI Z TOBĄ ZROBILI?
					
				

				
					
						- Rozumiesz tato, pierwszego dnia taki pan w czarnym ubraniu zaprowadził mnie do ciemnego 
					
				

				
					
						pokoju, w którym wisiał jakiś pan przybity do krzyża i powiedział:
					
				

				
					
						- "Abramek, to jest Jezus Chrystus. On też był Żydem".
					
				

				
					
						I wtedy zrozumiałem, że to nie przelewki.
					
				

			

			
				
					
						2)
						 Na wykładach, starszy już profesor mówi do studentów:      - Za moich czasów nieobecność na 
					
				

				
					
						zajęciach mogła być usprawiedliwiona tylko w dwóch przypadkach: gdy umarł ktoś z rodziny lub 
					
				

				
					
						choroba udokumentowana zwolnieniem lekarskim. Z końca sali dobiega głos:
					
				

				
					
						- Panie profesorze, a jeżeli ktoś jest skrajnie wyczerpany seksem?! Cała sala wybucha śmiechem, a 
					
				

				
					
						profesor po krótkim namyśle mówi:
					
				

				
					
						- W twoim przypadku, to możesz po prostu pisać druga ręką.
					
				

				
					
						3)
						 Maż zwraca się do żony:
					
				

				
					
						-Zrób mi herbatę.
					
				

				
					
						Żona na to:
					
				

				
					
						-A magiczny zwrot?
					
				

				
					
						Na co odpowiada mąż:
					
				

				
					
						- HOKUS POKUS STARA KU...WO!!!!
					
				

				
					
						4)
						 Przychodzi Baba do lekarza:
					
				

				
					
						- Panie doktorze po tej kuracji hormonalnej strasznie rosną mi włosy!
					
				

				
					
						- Niemożliwe! A gdzie najwięcej?
					
				

				
					
						- Na jądrach.
					
				

				
					
						5)
						 Dlaczego kobieta ma mniejsze stopy od mężczyzn?
					
				

				
					
						- Żeby stała bliżej zlewu.
					
				

				
					
						6)
						 Jedną z niewyjaśnionych tajemnic tego świata jest to w jaki sposób 6 czekoladek może zmienić 
					
				

				
					
						się w 6 kilogramów nadwagi u kobiety.
					
				

				
					
						7)
						 W piekle dziwki stoją przed sądem. Pierwszej diabeł się pyta:
					
				

				
					
						- Ile razy dałaś dupy?
					
				

				
					
						-200 razy!
					
				

				
					
						- Do kotła!
					
				

				
					
						Sytuacja powtarza się kilkukrotnie. Podchodzi do diabła kolejna dziwka.  Diabeł pyta:
					
				

				
					
						- Ile razy dałaś dupy?
					
				

				
					
						- 80 razy!
					
				

				
					
						Na to diabeł do podwładnych:
					
				

				
					
						- Dowalić do setki i do kotła!
					
				

				
					
						8)
						 Milioner z metrowym interesem dał ogłoszenie, że pierwszej kobiecie, której wsadzi całego da 
					
				

				
					
						10 milionów $. Zgłasza się pierwsza, widać na pierwszy rzut oka, że kokota od lat obecna w 
					
				

				
					
						zawodzie - facet nawet bez gadki zabiera się do roboty, ale wsadził tylko pół, a baba zaczyna 
					
				

				
					
						panicznie krzyczeć:
					
				

				
					
						- Proszę wyjąć, pan mnie rozerwie!!
					
				

				
					
						Zgłasza się druga, też widać, że przed chwilą wyszła spod latarni; facet zaczyna wkładać. Włożył 
					
				

			

		

		
			
				
					
						pół i pyta:
					
				

				
					
						- Jak się pani czuje?
					
				

				
					
						- W porządku, proszę dalej.
					
				

				
					
						Wepchnął trzy czwarte, a baba krzyczy:
					
				

				
					
						- Proszę wyjąć, pan mnie rozerwie!!!
					
				

				
					
						Przyszła trzecia - cicha i niepozorna. Facet z niedowierzaniem zaczyna wkładać. Włożył pół i pyta:
					
				

				
					
						- Jak się pani czuje?
					
				

				
					
						- W porządku, proszę dalej.
					
				

				
					
						Wepchnął trzy czwarte i pyta:
					
				

				
					
						- I co?
					
				

				
					
						- W porządku, proszę dalej.
					
				

				
					
						Wepchnął całego i pyta:
					
				

				
					
						- No i jak się pani czuje?
					
				

				
					
						- Fąfaftycnie...
					
				

				
					
						9)
						 Baca kocha się z Gaździną, nagle Gaździna mówi:
					
				

				
					
						- Baco gniewam się!
					
				

				
					
						- A za co się gniewacie?
					
				

				
					
						- Nie ja się gniewam, tylko wam się gnie...
					
				

			

			
				
					
						10)
						 Co robią jeże w fabryce prezerwatyw?
					
				

				
					
						- Kinder niespodzianki!
					
				

				
					
						11)
						 Przychodzi mąż po pracy do domu i patrzy a żona płacze. 
					
				

				
					
						Pyta:                                                                                            - Kochanie czemu 
					
				

				
					
						płaczesz?                                                        - Żona na 
					
				

				
					
						to:                                                                               - Trafiłam w 
					
				

				
					
						szóstke.                                                                   - Mąż 
					
				

				
					
						jej:                                                                                     - No to płaczesz ze 
					
				

				
					
						szczęścia!!!                                                  - 
					
				

				
					
						Żona:                                                                                         - Nie dlatego płacze, płacze dlatego że 
					
				

				
					
						zmarła mi mamusia!!     - A mąż:                                                                                        - 
					
				

				
					
						KUMULACJA!!!!
					
				

				
					
						12)
						 Ilu Żydów mieści się w maluchu?                                          - Pięciu plus stu w popielniczce.
					
				

				
					
						13)
						 Jak się nazywa Żyd wbity w ziemie?                                    - Żydkiewka.
					
				

				
					
						14)
						 Jak się nazywa Żyd wbity w dzwi?                                       - 
					
				

				
					
						Judasz.                                                              
					
				

				
					
						15)
						 Dlaczego nikt w Wąchocku nie ogląda już telewizji?            - Bo sołtys sobie założył żaluzje. 
					
				

				
					
						16)
						 A dlaczego w Wąchocku nie ma płotów?                              - Bo wróżka powiedziała sołtysowi, 
					
				

				
					
						że zdechnie jak pies pod płotem.
					
				

				
					
						17)
						 Dlaczego w tym roku w Wąchocku były łatwiejsze pytania 
					
				

				
					
						maturalne?                                                                                  - Bo zdawała córka 
					
				

				
					
						sołtysa.                                                         - A dlaczego w przyszłym roku mają być jeszcze 
					
				

				
					
						łatwiejsze?      - Bo nie zdała.
					
				

				
					
						18)
						 Klient składa reklamacje w sklepie meblowym:                    - Tydzień temu kupiłem u was to 
					
				

				
					
						krzesło i proszę tylko spojrzeć- już się rozleciało!                                                        Sprzedawca 
					
				

				
					
						uważnie ogląda reklamowany mebel i mówi:          - Hmm... wygląda na to, że ktoś na nim 
					
				

				
					
						siedział...
					
				

				
					
						19)
						 Do księgarni wchodzi kobieta i pyta sprzedawcę:                - Czy dostane książkę ;"Mężczyzna 
					
				

				
					
						idealny"?                             - Nie proszę pani, działu science fiction nie prowadzimy.
					
				

			

		

		
			
				
					
						20)
						 Rozprawa w sądzie.                                                             - A więc oskarżony przyznaje się, że 
					
				

				
					
						w czasie polowania postrzelił gajowego?                                                                   - Tak, przyznaje 
					
				

				
					
						się.                                                                    - A czy oskarżony może wskazać jakąś okoliczność 
					
				

				
					
						łagodzącą?                                                                                  - Gajowy nazywał się Zając!
					
				

				
					
						21)
						 Uciekajmy, policjant Kowalski znowu przyszedł na polowanie - woła zajęczyca do swojego 
					
				

				
					
						małego zajączka.         - Mamo, boisz się jego strzelby?                                                 - pyta 
					
				

				
					
						zdziwiony zajączek, który słyszał o umiejętnościach łowieckich 
					
				

				
					
						Kowalskiego.                                                              - Nie, tylko nie chcę żebyś słyszał, co powie 
					
				

				
					
						gdy spudłuje. 
					
				

				
					
						22)
						 Do komisariatu wbiega mały chłopczyk:                               - Panie władzo, tu za rogiem od pół 
					
				

				
					
						godziny jakiś facet bije mojego brata!                                                                             - To dlaczego 
					
				

				
					
						dopiero teraz przybiegłeś?                                    - Bo dotychczas brat wygrywał.
					
				

				
					
						23)
						 Kowalski rozmawia z Malinowskim:                                      - Moja żona postanowiła się 
					
				

				
					
						odchudzić. Każdą wolną chwilę poświęca na jazdę konną.                                                           - I 
					
				

				
					
						jaki jest tego rezultat?                                                           - W ciągu ostatniego tygodnia koń 
					
				

				
					
						schudł już o 20 kilogramów!   
					
				

				
					
						24)
						 Jaś odmawia wieczorną modlitwę:                                       -...i spraw jeszcze, Panie Boże, żeby 
					
				

				
					
						Ankara była stolicą Finlandii.                                                                                      - Ależ Jasiu, co 
					
				

				
					
						ty wygadujesz...?                                                - Bo widzisz, mamusiu, ja tak napisałem na 
					
				

				
					
						klasówce z geografii.    
					
				

				
					
						25)
						 Najgorszy męski koszmar senny to:                                    - prosić żonę o 
					
				

				
					
						pieniądze;                                                           - kobieta jest jego 
					
				

				
					
						szefem,                                                         -małżonka dostaje amnezji i zapomina jak się 
					
				

				
					
						gotuje;                                                                                        - mecz Ligi Mistrzów zostaje 
					
				

				
					
						przełożony ze względu na specjalny odcinek "Klanu".     
					
				

				
					
						26)
						 Pijany mąż wraca późną nocą do domu. W progu wita go wściekła żona, która 
					
				

				
					
						krzyczy:                                                      - Ja dłużej z tobą nie wytrzymam! Może się wreszcie 
					
				

				
					
						zdecydujesz ostatecznie, czy będziesz jeszcze pił?           
					
				

				
					
						Mąż:                                                                                            - Ależ, kochanie...  
					
				

				
					
						Żona:                                                                                           - Nie mów mi kochanie ja się pytam, 
					
				

				
					
						czy będziesz jeszcze pił!                      
					
				

				
					
						Mąż:                                                                                            - Ale, kochana...           
					
				

				
					
						Żona:                                                                                           - Będziesz jeszcze pił?       
					
				

				
					
						Mąż:                                                                                            - No dobra, to już nalej tego 
					
				

				
					
						jednego...      
					
				

				
					
						27)
						 Koło budki telefonicznej przechodzą studenci. Zobaczyli książkę telefoniczną. Weszli do środka 
					
				

				
					
						i zaczęli ją przeglądać. Po chwili jeden mówi do drugiego:                                              - Rozumiesz 
					
				

				
					
						coś z tego z tego?                                                   - 
					
				

				
					
						Nie.                                                                                            - No to wkuwamy!     
					
				

				
					
						28)
						 Przychodzi baba do lekarza i mówi:                                     - Panie doktorze, jakbym siedziała, 
					
				

				
					
						to bym siedziała, siedziała i siedziała, a jakbym leżała, to bym leżała, leżała i leżała...       Na to 
					
				

				
					
						lekarz:                                                                                - A jakbym panią kopnął, to by pani 
					
				

				
					
						leciała, leciała i leciała...    
					
				

				
					
						29) 
						Wchodzi policjant do baru i mówi:                                       
						- 
						Dzień dobry, poproszę 
					
				

				
					
						frytki.                                                    - Niestety, nie mamy 
					
				

				
					
						ziemniaków.                                               - Nie szkodzi, zjem z chlebem...   
					
				

				
					
						30) 
						Co zobaczysz, gdy spojrzysz blondynce prosto w oczy?      - Potylicę.         
					
				

				
					
						30) 
						Panie kelner, ten obrus jest brudny. Proszę go chociaż przełożyć na drugą 
					
				

			

		

		
			
				
					
						stronę!                                                         - Ten obrus nie ma trzeciej strony.
					
				

				
					
						31)
						 Stara podkowa leży obok czterolistnej koniczyny. Po chwili odzywa 
					
				

				
					
						się:                                                                                 - Szkoda, że nikt nas nie 
					
				

				
					
						znalazł...                                              - Widocznie nie mamy szczęścia... - wzdycha koniczyna.
					
				

				
					
						32) 
						Zima. Po zajęciach w przedszkolu wychowawczyni wkłada chłopcu buty. Męczy się okropnie. 
					
				

				
					
						Gdy je już włożyła, chłopiec odzywa się:                                                                                 - Ale 
					
				

				
					
						włożyła je pani na odwrót!                               Wychowawczyni zdjęła chłopcu buty, męcząc się 
					
				

				
					
						przy tym okropnie. Wreszcie je włożyła. Wtedy chłopiec znów się 
					
				

				
					
						odzywa:                                                                                      - Ale to są buty mojego 
					
				

				
					
						brata!                                              Pani znów, męcząc się, zdejmuje feralne buty, a gdy już je zdjęła, 
					
				

				
					
						chłopiec mówi:                                                                 - Ale mama kazała mi w nich 
					
				

				
					
						chodzić!                                        Pani zabiera się ponownie do wkładania butów, mocno już 
					
				

				
					
						zdenerwowana. Wreszcie, gdy buty udało się włożyć, już spokojna, wkłada chłopcu czapkę i szalik. 
					
				

				
					
						Na końcu pyta go:     - A gdzie masz rękawiczki?                                                       Na to 
					
				

				
					
						chłopiec:                                                                            - W butach, proszę pani...
					
				

				
					
						33)
						 Do domu Jasia przychodzi ksiądz po kolędzie. Po wspólnej modlitwie zadaje Jasiowi zestaw 
					
				

				
					
						standardowych pytań:            - A ile ty masz lat?                                                                       - 
					
				

				
					
						Siedem, proszę księdza.                                                           - Pięknie a do kościółka 
					
				

				
					
						chodzisz?                                               - Chodzę, proszę 
					
				

				
					
						księdza.                                                           - W każdą 
					
				

				
					
						niedzielę?                                                                   - Tak, w każdą 
					
				

				
					
						niedziele?                                                            - Z całą 
					
				

				
					
						rodziną?                                                                          - Tak, z 
					
				

				
					
						całą.                                                                                - A do 
					
				

				
					
						którego?                                                                            - Do Carrefoura, proszę księdza.
					
				

				
					
						34) 
						Do garnizonu przyjechał generał na inspekcję. Staje przed szeregiem żołnierzy i 
					
				

				
					
						stwierdza:                                                 - Dlaczego ten szereg stoi 
					
				

				
					
						krzywo?                                             - Bo Ziemia jest okrągła, panie generale - słychać głos z 
					
				

				
					
						szeregu.                                                                                       - Kto to 
					
				

				
					
						powiedział?                                                                     - Kopernik, panie generale - odpowiada ten 
					
				

				
					
						sam głos.               - Kopernik, wystąp!                                                                     - Kopernik nie 
					
				

				
					
						żyje, panie generale.                                            - To dlaczego nikt mi o tym wcześniej nie 
					
				

				
					
						zameldował?
					
				

				
					
						35) 
						Dlaczego mężczyzna jest podobny do plemnika?                - Bo tylko jeden na milion jest 
					
				

				
					
						pożyteczny.
					
				

				
					
						36)
						 Czynności w razie nadepnięcia na minę przeciwpiechotną: a) wyskoczyć 10 metrów wzwyż, b) 
					
				

				
					
						rozrzucić się po terenie w możliwie najrozleglejszym promieniu. 
					
				

				
					
						37)
						 Gratulujemy!! Wygrałeś dwutygodniową wycieczkę             - zwiedzanie Iraku! 
					
				

				
					
						38)
						 Jak będziesz grzeczny to coś dostaniesz. - Do kogo pan to mówi - pyta pacjent lekarza tuż przed 
					
				

				
					
						operacją. - Do tego kota, który siedzi pod stołem. 
					
				

				
					
						39)
						 Mamusiu, to jajko jest nieświeże. - Jedz, nie gadaj.            - Mamusiu, czy dziobek też mam 
					
				

				
					
						zjeść?... 
					
				

				
					
						40)
						 Przed cmentarzem na ławce siedzi 2 staruszków i rozmawia: -A ty, Stasiu, ile masz lat? -80, a 
					
				

				
					
						ty? -90. - O, to ci się już nie opłaca wracać do domu! 
					
				

				
					
						41)
						 Rozmawiają dwa ślepe konie: - Weźmiemy udział w Wielkiej Pardubickiej? - Nie widzę 
					
				

				
					
						przeszkód... 
					
				

				
					
						42) 
						Stan Twojego konta wynosi -10000 złotych. Prosimy o uregulowanie debetu... 
					
				

			

		

		
			
				
					
						43)
						 Ta komórka jest kradziona... Policja jest na Twoim tropie. 
					
				

				
					
						44)
						 Tońscy krzyczy: - Koło ratunkowe!!!  A ratownik na to:       - Pół na pół czy telefon do 
					
				

				
					
						przyjaciela? 
					
				

				
					
						45)
						 Tu miejska Randkownia. Wystarczy, ze odpiszesz SMS-a o treści TAK, a małżeństwo z 
					
				

				
					
						wybraną Ci osobą zostanie zawarte. 
					
				

				
					
						46)
						 Tu twój aparat. Jeśli zaraz nie zaprosisz mnie na lody, to wybuchnę! 
					
				

				
					
						47)
						 Właśnie otrzymałeś wirusa!!! 
					
				

				
					
						48)
						 Z przykrością informujemy, że twój telefon ulegnie zniszczeniu po 5 sekundach od przeczytania 
					
				

				
					
						tej wiadomości. 
					
				

				
					
						49) 
						Zima. Pod drzewem stoi chłopiec, otworzył usta i łapie śnieg na język. Nad nim, na drzewie 
					
				

				
					
						siedzą gołębie i rozmawiają: -Czy myślisz o tym samym co ja? 
					
				

				
					
						50) 
						Kobieta po śmierci trafia do nieba i natychmiast rozpoczyna poszukiwania swego męża.
					
				

				
					
						Święty Piotr sprawdza w kartotece ale w rubrykach: normalni, błogosławieni, święci nie ma 
					
				

				
					
						nazwiska poszukiwanego.
					
				

				
					
						Podejrzewając najgorsze, czyli zsyłkę do konkurencji, św. Piotr pyta ze współczuciem:
					
				

				
					
						- A ile lat byliście Państwo małżeństwem?
					
				

				
					
						- Ponad 50 lat! Odpowiada żona pochlipując.
					
				

				
					
						- To trzeba było od razu tak mówić! – uradowany Piotr podrywa się do kartoteki.
					
				

				
					
						- Z pewnością znajdziemy go w dziele "męczennicy"!
					
				

				
					
						51)
						 Przychodzi murzyn do warzywniaka i pokazuje na banany.
					
				

				
					
						- Co to jest? - pyta
					
				

				
					
						- To są banany - odpowiada sprzedawca
					
				

				
					
						- U nas to są taaaaaakie banany!!
					
				

				
					
						Potem pokazuje na pomarańcze i tak samo pyta się. Sprzedawca odpowiada, a on na to że u nas to 
					
				

				
					
						są taaaaaakie pomarańcze. Sprzedawca lekko wkurwiony patrzy na murzyna, po czym znowu 
					
				

				
					
						murzyn pyta się.
					
				

				
					
						- Co to jest? I pokazuje na morele.
					
				

				
					
						Sprzedawca już mocno wkurzony odpowiada, a murzyn wyśmiewa go i pokazuje, że u niego są 
					
				

				
					
						taaaaaakie morele. Po czym pokazuje na arbuza i pyta się.
					
				

				
					
						- Co to jest?
					
				

				
					
						A sprzedawca na to:
					
				

				
					
						- A to jest polski, pierd...ny, zielony groszek!
					
				

				
					
						52)
						 Dwóch facetów. Wieloletni przyjaciele od dzieciństwa. Jednak jeden z nich niestety jest 
					
				

				
					
						częściowo sparaliżowany, potrzebuje trochę pomocy w codziennym życiu. Pewnego dnia siedzą u 
					
				

				
					
						niego na werandzie, sparaliżowany mówi:
					
				

				
					
						- Wiesz, co, mam pytanie - czy naprawdę jesteś moim przyjacielem?
					
				

				
					
						- No jasne stary, znamy się od dziecka, wiesz, ze zrobiłbym dla ciebie wszystko!
					
				

				
					
						- Wiem, mój przyjacielu, wiem. Miałbym wiec do ciebie małą prośbę czy przyniósłbyś mi z piętra 
					
				

				
					
						skarpetki? Robi się trochę chłodno, a jak wiesz, ja nie jestem w stanie tego zrobić.
					
				

				
					
						- Stary, w ogóle nie ma o czym mówić. Skoczyłbym dla ciebie w ogień.
					
				

				
					
						- Dziękuje ci mój przyjacielu.
					
				

				
					
						Facet idzie na piętro, otwiera drzwi do pokoju, wchodzi i staje oniemiały. Przed oczami rozpościera 
					
				

				
					
						mu się cudowny widok - dwie córki jego przyjaciela, młode, piękne jak marzenie, ubrane jedynie w 
					
				

				
					
						bieliznę. Facet nie może oderwać wzroku, targają nim wyrzuty sumienia - w końcu to córki jego 
					
				

				
					
						najlepszego przyjaciela, jednak w końcu poddaje się instynktom i mówi:
					
				

				
					
						- Wasz ojciec przysłał mnie, żebym się z wami przespał.
					
				

				
					
						- Niemożliwe! - mówi jedna.
					
				

				
					
						- Nieprawdopodobne! - mówi druga.
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